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OBWIESZCZENIE. 
Dla ułatwienia zamiany monet złotych na 
bą monetę, stanęło za powodem Król. 
spie Prezesa prowincyi z strony pod- 
pisanego Głównego Dyrektoryi banku to roz- 
porządzenie, iż w Głównćj Kasie Regencyj- 
néj w Poznaniu Pruskie Frydrychsdory i za- 
graniczne złote pre (pistole ) wedle slu- 
sznego stósunku do ażdoczasowego kursu 
Berlińskiego, za niezwłóczną wypłatą grubej 
RS w przypadającćj iłości zmieniane być 
mogą. 
Berlin, dnia 22. Lipca 1839. 
Główne Dyrektoryum Banku. 
(podp.) Hundt. Witt. Reichenbach. 


Wiadomości zagraniczne. 


Polska. 
Z Warszawy, dnia 29. Lipca. 
Ogłoszono Postanowienie Rady Adm. wy- 
dane dn, 16. b. m.: » W następstwie postano- 
wień z dni 17. (29.) Grudn. 1535 r., 16. (28.) 
ipca 1837 r., 1 15. (27.) Kwietnia 1838 r., i 
na zasadach w pierwszem przywiedzionych, 
na przełożenie Dyrektora Gł. Prez. w Kom. 
z. Przych, i Sk., postano a co następuje: 
\iżéj wymienione osoby, obecnie znajdujące 
sig yy kraju, lub zmarłe przed dekretem ami- 


nestyi, jakoto: Bukowski Jacenty b. wojsko- 
wy, Czarnomski Roman b. woj., Dziewicki 
Wójciech b. woj., Jaszczołd Fran. Architekt 
miasta Lubartowa, Kraimarkiewiez Piotr b. 
woj., Modliński Antoni b. woj., Nazarewicz 
Hip. pełniący niegdy obowiązki Kommissarza 
wojen., Olszewski Jan b. uczeń Król. Warsz. 


' Alex. Uniw., Stawiarski Ign. b. wojskowy; 


mają byé wykreślone z list imiennych, przy 

ostanowieniu z dn. 28. Czerwca (40. luipca), 
17. (29.) Grud. 1885, 146. (28.) Lipca 4837 T., 
48. (30.) [Listopada 1838 r. zamieszczonych, i 
konfiskata ich majątków ze wszystkiemi sku- 
tkami colniętą. * 

Rossy a 
Z Petersburga, dnia 10. (22.) Lipca. 

W Poniedziałek, dn. 3. Lipca, NN. Cesar- 
stwo JJ. z WW. Nowożeńcami i całą Rodzi- 
ną uświetnili bytnością Swoją widowisko w 
wielkim Teatrze. — We Wtorek, dn. 4., o 
11 rano, JJ. CC. WW, W. Xiężna Maria i 

igżę Maxymiljan, stósownie do ceremoniału, 
przyjmowali w swoich pokojach powinszo= 
wania od osób płci obojćj, mających wstęp 
do Dworu. = O 1 po południu, Członkowie 
Ciała Dyplomatycznego mieli zaszczyt przed- 
stawiać się J. ©. W. Cesarzewiczowi, a potćm 
składać Swoje powinszowania JJ. CC, WW. 
W. Xiężnie Maryi i Xięciu Maxymilianoyyi. 
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— Wieczorem był bal wielki i wieczerza u 
ań Jmć, dn. 2. Czerwca b. r. raczył 
rozkazać , byłego Rzeczy wistego Radzcę Stanu 
Gieżelińskiego, zniżonego za sądowym wy- 
rokiem na prostego żołnierza, a potóm w tymże 
stopniu uwolnionego od służby, podnieść do 
rangi Rejestratora Kollegialnego i pozwolić 
wejść do służby cywilnćj, do któregokolwiek 
z sądownictw gubernijalnych, z wyłączeniem 

tolic. 
> D. 5. Czerwca, J. C. Mość raczył podnieść 
do rangi Radzcy Dworu, Witebskiego guber- 
nialnego Marszałka, Kamerjunkra, Assesora 
Kol. hrabię Borcha, ze względu na igorliwo- 
ścią odznaczoną służbę jego. 

Przez Ukazy Cesarskie = Kapituły orderów, 
mianowani kawalerami orderów: Sw. Wło- 
dzimierza 3. kl., 10. Czerwca, Marszałek gu- 
bernialny, Wileński, Rzecz. R. Stanu Marcin. 
kiewicz-Żaba; Św. Stanisława 2.kl. Ziemski 
$prawnik Wileński, Radzca honorowy Wę- 
' dziagolski, obaj za gorliwą służbę. 

Na przedstawienie Ministra Spraw Wewn., 
o osliwój służbie urzędników  Kancellaryi 
Wileńskiego Wojennego, Grodzieńskiego, 
Mińskiego i Białostockiego Generał - Guberna- 
tora, w stopniu Kamerjunkrów Dworu J, C. 
Mości, Radzey honor. lskryckiego i 14. tay 
hrabi Grabowskiego, N. Cesarz Jmé, dnia 10, 
Czerwca, raczył rozkazać oświadczyć im Mo- 
narsze $we zadowolenie. 


Francya 
Z Paryża, dnia 25. Lipca. 

Stósownie do pogłoski, pytanie pod wzglę- 
dem odbycia przeglądu wojska podczas dni 
lipcowych w odmówny rozstrzygnięto sposób, 
jakoż Ww ogólności postanowić miano, ażeby 
podczas uroczystości lipcowych nie było wię- 
cćj rewii wojska. „Ała i 

Słychać teraz, że Xiążę Orleański nie zwie- 
dzi Bordeaux, jak początkowo rozumiano. 
Przyczyną zmiany tćj sądzą być tę okoliczność, 
że Ministrowie nie życzą sobie, aby się Xiążę 
pod względem pytańia dotyczącego się cukru 
oświadczył, 

Dnia 21, b. m. Xiążę Nemours przejeżdżał 
Każe Périgueux; dzisiaj w stolicy spodziewany. 

iążę omijając większe miasta podróż swoję 
inkognito odbywa, aby przybycie tu swoje 

rzyspieszyć. 

Czynią tu teraz zwyczajne 'przygotowania 
do uroczystości lipcowych. Na esplanadzie 
Luwru wystawiają wielki nagrobek, podo- 
bnie jak i na innych miejscach, gdzie ofiary 
dni lipcowych leżą pochowane. -Przeciwnie 
na polach Elizejskich, przed hotelem Inwali- 


dów i ta moście de la Concorde czynią ed 
sposobienia do wesołych rozrywek Króli ro- 
dzina królewska dunia 27. m. b. w Tuileryach 
spodziewani. 

Trakt wprost ztąd do Madrytu niezdaje SM 
być zupełnie bezpiecznym, bo Pan Droni% 
de Luys, mający aż do przybycia Pana Ru- 
migny zawiadować obowiązkiem Sprawul?” 
cego interesa w Madrycie, d, 20. z Bayonne 
na statku parowym „le Tonnerre« do Santan- 
der popłynął. 

Czytamy w Journal de la Corse zd.1% 
m. b.: Testament Kardynała Fesch zawiera 
między innćmi następujące postanowienia: 
Nie 100,000 fr. — jak dawnićj mylnie dono- 
szono — lecz 200,000 fr. przeznaczono na w)” 
budowanie kościoła, mającego w sobie mie- 
ścić zwłoki śmiertelne Cesarzowćj Matki. Kar- 
dynał wynurza życzenie, aby w kościele. ty? 
popioły wszystkich członków rodziny Bona" 
parte złożono. Królowi Józefowi zostawia 
200,000 fr., aby je obrócił w sposób w zapić* 
czętowanym liście oznaczony. 100,000 fr: 
przeznaczono dla kupienia domu rodzinnego 
jako téż innych posiadłości, należących do fa- 
milii na ziemi miasta Ajaccio. Wybór 4000 
obrazów, mających być z galeryi jego wybra- 
nych, aby tworzyć muzeum w Ajaccio, dy* 
rektorowi akademii [rancuzkićj w Rzymie po” 
lecono. 

Ponieważ na bliższe szczegóły bitwy pod 
Nisibem dotychczas napróżno czekano, zro- 
biła więc sobie Gazette de France żarci 
i skreśliła w wczorajszym numerze bardzo do* 
kładny i malowniczy obraz całćj bitwy: 
Wszakże złudzenie to publiczności nie długo 
potrwało a Moniteur parisien oświadcza 
dzisiaj, że rządu nowsze depesze o sprawac!: 
wschodnich dotychczas nie doszły i że raport 
w Gazette de France czystém kłamstwem: 
Dzisiaj dopiero rząd depesze o bitwie tćj mi 


otrzymać. 
,, Z dnia 26. Lipca. 

Monitor dzisiejszy obejmuje następującą 
telegraficzną depeszę z Marsylii z d. 25, o go” 
dzinie 3, z południa: Ajent spraw zagra” 
niezn ch do Prezesa Ra y. »Dnia 8g9 
dowiedziano się w Alexandryi o śmierci Sut 
tana. Dnia9. zawinęła do Alexandryi korweta 
turecka, na pokładzie któréj był Negip Bey: 
Kiaja Kapudana Baszy, mający polecenie © 
świadczyć Wicekrólowi, że Kapudan Bas% 
w podróży do Rhodus w Slankio stanął i WF 
cekróla uprasza, aby flottę turecką pod opiekę 
swoję przyjąć i ją od oczekiwanych P? 
śmierci Sułtana w Turcyi zaburzeń ochro“ 
nić raczył. Odpowiedź Mehmeda Alego: 
którą na statku parowym »Morze Czatnć« 
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Kapudana Baszy wyprawił, nieznajoma. Dn. 
10. w zleceniu nowego Sultana, Askiff Efendi 
do Alexandryi przybył, aby Mehmeda Alego 
© śmierci Mahmuda zawiadomić.« > 
asa Xięcia Orleańskiego do południo- 
wćj Francyi dn. 4. Sierpnia nastąpi. Słychać, 
ie ponieważ Xiążę planu zwiedzenia miasta 
ordeaux zaniechał, Xiężna małżonka jego, 
W tej podróży towarzyszyć mu nie będzie. 
Xiążę Nemours przy ył dzisiaj do St, Cloud. 
omissarze policyi obchodzili dzisiaj wszys- 
tkie składy broni, zalecając rusznikarzom, aby 
dnia 28.i 29. Lipca wszelką broń z sklepów 
śwoich wynieśli. R 

Wiadomość o odpadnięciu Kapudana Baszy 
nie uczyniła wielkiego wrażenia na giełdzie. 
Krążyła tam oraz pogłoska o dymissył Mini- 
steryum angielskiego. Prócz tego mówiono, 

e komitet anku (rancuzkiego dzisiaj rano 
Się zgromadził, aby wydaną do siebie przez 
Bank angielski proźbę dotyczącą się pożyczki 
55 milion. wziąć pod rozwagę. 

Anglia. 
Z Londynu, dnia 24. Łipea. ; 

Listy prywatne z Rio- Janeiro donoszą, że 
tameczni handlarze niewolników, prawie 
Wszyscy naturalizowani Portugalczycy, for- 
malne listy proskrypcyjne ułożyli, na których 
wszystkich przytłumieniem handlu niewolni- 

ami zajętych Anglików, mianowicie komis- 
Sarza angielskiego, Sir George Jacson zgubie 
i śmierci poświęcili. Rząd prasi chwy- 
cil się wprawdzie surowych kroków przeciw 
tym niegodziwcom, ale Anglicy mimo to mu- 
szą się mieć bardzo na bacznosci, żeby szty- 
let skrytobójeów, ich nie zgładził. 

Z dnia 26. Lipca. 

Owdowiała Królowa Adelaide wszelkiego 
ma dokładać starania, aby między panującą 
Królową i ićj matką Xięźną Kent, dawniejsze 
dobre porozumienie, które w skutek ostatnich 
intryg dworskich jakiejś -przerwy doznało, 
znowu przywrócić. Ostatnie zgromadzenie 
Się tych dostojnych dam tego mianowicie do- 
tyczeć się miało. ź 

Hiszpania. 
Z nad granicy hiszpańskićj. 

Bayonne, dn. 20. Lipca. Wszyscy Mini- 
strowie Don Carlosa (wedle pogłoski) do dy- 
missyj się podali a to dla tego, ponieważ 
W skutku zamachów Maroty ciągle związki 
Z nim utrzymuje i plany jego popiera. Ale 

on Carlos, będący w ręku Maroty, -przyjął 
tylko dymissyę Mareo del Pond, będącego po- 

ajemnym agentem Biskupa Leonskiego; roz- 
kazano Ministrowi temu, aby za granicę wy- 
jechał, Don Carlos ujrzał się też w konie- 


* 


czności pisania do Cabrery, ażeby Ariasa 
Tieiro dłużej w bliskości swojćj nie cierpiał 
i go oddalił, zaś Biskupa Leonskiego i innych 
wygnańców wezwał, ażeby się pod karą kon- 
fiskaty majątku od granicy oddalili. a 

Munagorri obecnie w Mad cie, gdzie 
wsparcia i zapomóżki szuka, a sztandar 
„pokoju i przywilejów“ znowu zatknąć, 

Karolistowski dowódzca Balmaseda do Ka- 
stylianów odezwę wydał, dowodzącą jasno 
panującćj między rozmaitemi stronnictwy ka- 
rolistów nienawiści. Przysięga w nićj, Że 
szatańskie dzieło zdrady, którćj się Maroto 
dopuścił, zniszczy i skruszy więzy, w któ- 
rych Don Carlos jęczy.  « Kasty ianie, Na- 
warczykowie, Baskowie, hasłem naszćm nie-. 
chaj żawsze będzie: Król, zgoda, stałość 
i zguba zdrajców !« 

Najnowsze doniesienia z Onaty są z dn. 18. 
m. b. Maroto okopy swoje pod Aretą skoń- 
czył; dwanaście dział w bateryach tam zato- 
czono. Espartero stoi spokojnie i ani się nie 
rusza. Podczas obecności Lordów angielskich, 
którzy ostatniemi czasy do głównej kwater 
karolistów przybyli, Don Carlos wielką od- 
był radę, na której téż Arcybiskup Kuby był 
obecny. Po konferencyi tćj, którą zresztą 
gruba zasłona tajemnicy pokrywa, Arcybiskup 
z Kuby udał się-do wód do Cestory a Lordo- 
wie angielscy do Llodio, do głównej kwatery 
Maroty. 


Belgia. z 
Emancipation utrzymuje, iż rząd belgij- 
ski w Niemczech mieć będzie sześciu Posłów, 
mianowicie: w Frankforcie, Monachium, 
Sztutgardzie i Karlsruhe, w Dreznie, Hano- 
werze i Hamburgu, którzy zarazem podzielą 
między siebie i pomniejsze kraje niemieckie. 
Naczelnik poselstwa w Frankforcie mieć bę- 
dzie tytuł Ministra pełnomocnego. -~ 
Od dwóch tygodni bardzo wielu przybywa 
cudzoziemców do Antwerpii, szczególnićj 
z Hollandyi i Angli, są oni jak najuprzejmićj 
przyjmowani Ostateczne załatwienie zacho- 
dzących jeszcze iniędzy Hollandyą 1 Belgią 
sporów, może być powodem rządom do nie- 
jakich rozpraw, lecz zgoda i jedność między 
mieszkańcami obudwóch krajóww są nieza- 
chwiane. 
Turcya. 
Z Konstantynopola, dnia 26. Czerwca, 
(Journal de Smyrne.) — Chociaż starcie się 
nieuchronnćm się stało, przecież Konsulowie 
w Alexandryi jeszcze nie stracili nadziei, że 
się rzeczy te w dobry załatwić dadzą sposób 
i od kilku dni usiłowania swoje w tej mierze 
podwoili, Tą razą Konsul francuzki układom 
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ciągle on przebywa w zamku 


przewodniczy; 
i często się z Mehmedm Alim naradza. Co 


się Konsula angielskiego dotyczy, rola jego 
zupełnie jest podrzędna; nic on teraz nie mó- 
wi, ani nie działa. Co więcej ostatni statek 

czewozowy me przywiózł mu żadnych dee 
peszy rządowych i z tego wnoszą, że Anglia 
nowych instrukcyi nadesłać munie myśli i neu- 
tralną pozostać pragnie. 

Z dnia 5. Lipca. 

(Dziennik austryackiego Lloyds.) — Tyle rąk 
garnie się obecnie do steru rządu, że Żadna 
nie może go silnie uchwycić i nim dostatecznie 
władać, Wysokie i najwyższe urzędy całko- 
witćj doznały odmiany; ani jedna prawie o- 
soba nie zajmuje stanowiska, na jakićm się 
przed kilku znajdowała dniami, Wpływ, wy- 
wierany przez Sultankę matkę, nic pomyślne- 
go nie rokuje; nie sprzyja ona bowiem źadnćj 
nowości, a ma chrześcian zapatruje się tem 
okiem, jakićm każdy prawowierny muzułman 
na nich spogląda  Posuwania na wyższe sto- 
pnie osób w duchu starych błogich czasów, 
do których się znowu o kilka dziesiątków lat 
zbliżylismy, są dziełem tćj kobiety. Firma- 
nów, które już w poniedziałek wydane być 
miały, jeszcze nie ogłoszono. Publiczność 
niecierpliwi się tóm z powodu zatamowania 
toku spraw publicznych i obawia się zarazem 
o przyszłość; lecz inaczej być nie mogło, bo 
Portę wczoraj dopiero znowu otworzono. 
Francuzki okręt parowy „Dante,“ który tu 
wczoraj miał stanąć, przybył dopiero tćj nocy 
ito tylko z jednćm kołem 1 wiosłem; drugie 
bowiem w starciu się z okrętem Admirała 
francuzkiego utracił. 

Z dnia 7. Lipca. 

(Journ. de Smyrne.) — Przystęp da osoby 
Sultana nie jest teraz tak wolny, jak dawnićj; 
lko W. Wezyr Sultana odwiedzić może, 
podoba. Wszyscy inni urzędni- 
aż ich zawołają, albo z pro- 
śbą o posłuchanie udać się do matki Sultana, 
Xiężny znakomitych zasług, której staranność 
o syna na wszelką zasługuje pochwałę. | 

Ż pisma z Konstantynopola z dn. 10. Lipca, 
zawartego w Gazecie Powsz. umieszczamy 
tu następujący wyjątek: « Chosrew Basza sta- 
nowczo się oświadcza za pokojem, nie po- 
dzielał on nigdy wojowniczego ducha pana 
swego, Sultana Mahmuda; zresztą skłania się 
podobno przedewszystkićm do Francyi, któ- 
rój reprezentant, Admirał Roussin, osobiście 
wy wielkich u niego łaskach. Dnia 4. Lipca 
Reprezentanci Austryi, Francyi , Anglii, Ros- 
syi i Pruss do Nuri Effendiego wezwani zo- 
stali, który pod względem zamierzonego 
dzieła pokoju ciekawe czynił udzielenia, Ale 


ty p 
kiedy mu się 
cy czekać muszą, 


przyjęta raz podstawa maiących być z Meh- 
medem Ali zawartych układów teraz zape” 
wne zmiany dozna, kiedy Mehmed Ali rọ- 
szczenia swoje niemylnie podwyższy. Wszak- 
że Porta w tym nawet razie gotowa (miał to 
przynajmnićj Nuri Efendi jednema z posłów 
zagranicznych oświadczyć), zostawić Mehme* 
dowi Alemu wszelkie posiadłości, które ma 
obecnie, nawet włącznie zSyryą i uzna 

prawo dziedziczności rodziny jego, li tylko 
pod zastrzeżeniem Suzerainetatu, t. j. odpor 
wiedniego haraczu. — Nowy Sułtan do wszy- 
stkich urzędników rozkaz wydał, aby nic me 
przedsiębrali bez poprzedniego zapytania i po” 
zyyolenia IW. Wezyra, Chosrew Baszy, wy- 
konywającego prawie wyłącznie najwyższą 
władzę. — O potyczce pod Nisibem obiegaj3 
w publiczności tylko niepewne pogłoski, kie- 
dy Porta dotychczas urzędownie nic o tém 
do wiadomości publicznej nie podała. Do- 
wiaduję się jednak z ust pewnych, że klęska 
armii Sultańskićj zupełna 1 ostateczna i że tylko 
rozpierzchnione pozostały niedobitki. Liczyła 
ona podobno 50,000 ludzi, a egipska ledwo 
40,000. Turcy w zabitych, ranionych i jeń- 
cach około 20,000 stracić mieli; wszakże jeń* 
ców wszystkich Ibrahim do domu rozpuścił, 


"wyjąwszy 4000, którzy wyraźną oświadczyli 


chęć wstąpienia w służbę egipską. Szczątki 
armii tureckićj w największym nieładzie w 
rozmaitych kierunkach się rozpierzchły; o lo- 
sie naczelnego wodza Hafiza Baszy nie miano 
żadnych zgoła wiadomości. — Wypadek ten 
dzieła pokoju nie wstrzyma, lubo' większych 
po Porcie ofiar wymagać będzie. Już usiały 
tutaj wszelkie uzbrajania a dwa okręty, ma 
jące z amunicyą do Samsumu się puścić, otrzy- 
mały rozkaz wypakowania ładunku swego. + 
Słychać że W. Porta'do wielkich dworów eu* 
ropejskich posłów wysłać zamierza, aby je © 
śmierci sułtana Mahmuda i wdępieńii na 
tron Abdula Medszyda zawiadomić, 
Z dnia 8. Lipca. 

(Gaz. Powsz.) — Wczoraj już otrzymaliśmy 
wiadomość o wypłynięciu flotty ottomańskićj 
pod dowództwem Kapudana lżaszy. Mąż ten 
znany z wierności swojćj 1 przywiązania do 
zmarłego Sułtana nie mógł zaiste obudzać po- 
dejrzenia. Rozumiano więc początkowyo, że 
Ahmed, niezadowolony przez niespodzianą i 
na pozór bezpotrzebnie wydaną przez Portę 
deklaracyę pokoju i koncessye na korzyś 
Mehmeda Alego uczynione, z własnego na* 
tchnienia wojnę rozpocząć i Hafiza Baszę do 
podobnego kroku spowodować zamierzał» 
Jakoż niosła też wkrótce pogłoska, że bitwę 
ujorską stoczono, yy którćj Turcy przeważnie 
mieli być porażeni. To się wszelako nie p% 


PIS a rss uk asaya doy ga 
twierdziło. « Głoszono więc znowu, Że, Ah- 
med Basza z całą flotta na stronę Mehmeda 
Przeszedł albo przejść zamyśla.. Ale i temu 
Opinia powszechna: za, tér, się 


sposobu. porozur 
Mieć, jakim — zdaniem Je80 m7 'zdradziecki i 


Rięprawyny rząd w Konstantynopolu miał być 
obalony, Kapudan Basza oświadczył sam 


z rąk przeniewierczych doradzców, którzy go 
Otaczają, oswobodzić zamyśla; „zam 
Oni ojca jego i chcą go teraz — jeżeli gorszych 
jeszcze nie mają zamiarów — pod ustawiczna 
zatrzymać opieką. Zamiarem więc jego sklo- 
nić Hafza Baszę do zawarcia z Egipcyanami 
trzymiesięcznego zawieszenia brom I udania 
się następnie z armią całą przeciw Konstan- 
Biopolowi, aby tamże za pomocą oraz flotty, 
stóraby. równocześnie w Bosforze SIę ukazałą, 
Abdul Medszyda uwolnić, by podlug własnej 
Woli mógł sobie dobrać doradzców. — „Jak 
Się rzecz ta ma w istocie, przyszłość dopiero 
Wyświeci. W każdym razie tuszą sobie, że 
Jezeliby Kapudan Basza rzeczywiście Z Meh- 
medem Ali się chciał połączyć, flotta an- 
gielska temu zapobiedz potrafi, kiedyby 
inaczej potęga Egiptu bardzo się wzmo- 
. (miła, co nie jest bynajmnićj w interesie 
Anglii. — Wszakże mimo wszelką. uzasa- 
dnioną albo bezzasadną obawę spodziewamy 
Się jednak z pewnością, że Ahmed Basza, 
skoro się o szczegółach śmierci Mahmuda i o 
klęsce Turków pod Nisibem dowie, do po- 
winności swój wróci, ile że cios, którego 
Porta doznała, ją pod względem ochoczości 
przyjęcia upokarzających warunków uspra 
wićdliwia. Wypadek bowiem bitwy pod Ni- 
sibem już .d.3, m.b. W. Porcie był wiadomy; 
już tego dnia wiedziała, że prawie cała armia 
zniesiona, że w Kaisarieh niedobitki zgroma- 
dzić się mają i że Hafiz Basza znikł, a może 
téz w niewolą się dostał, Do- tego jeszcze 
Przyłączyły się przedstawienia posłów zagra- 
nicznych a tak Porta pod każdym warunkiem 
pokój zawrzeć gotówa. Dzisiaj dopiero za- 
wiadomiono ciało dyplomatyczne o ,kalastro- 
te pod Nisibi; że wrażenie sprawione przez 
Nią na rozmaitych tu zawierzytelnionych po- 
słach podług różności interesów ich bardzo 
yło różne, łatwo się każdy domyśli. 
3 Z .dnia 9. Lipca. t : 

(Gaz. Pow.) — Stósownie do wiadomości 
2 Malattii przybył tam Hafiz Basza. Udalo 
mu się około 25,000 rozpłoszonych żołnierzy 
W okolicach miasta tego zgromadzić, z któ- 
temi powtórnie w kierunku ku Eufratowi 
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wyruszyć zamyślał. €) Zdaje się więc, że 
klęska jego nie tak stanówcza, jak dotąd gło- 
szą. — Pozajutro odbędzie się uroczystość 
przepasania pałaszem (koronacya Sułtanów 
tureckich). , Wezwano już ciało dyplomaty- 
czne, aby pochodowi do meczetu Eiub. się 
przypatczyło. — Temi. dniami wiele osób tu 
ścięto a ciała do Bosforu wrzucono. 
Z dnia 10. Lipca. 

(Gaz. Pow.) — Obawiano i obawiają się 
jeszcze w Konstantynopolu zaburzeń, któreby 
liczne dotąd stowarzyszenia Janiczarów i inni 
fanatyczni stronnicy za systemem dawniej- 
szym, wzniecić mogli.. „Zdawało się więc 
rzeczą potrzebną, dać kilka przykładów su- 
rowości, aby dowieść energii rządu a głowom 
niespokojnym ująć otuchy i chęci szerzenia 
nieładu. Wszakże wszystko, jak było tak i 
jest spokojnie, nikt ani ruszyć się nie chciał, 
a tak nie wiedziano, jakimby sposobem przy- 
kłady te surowości dać wypadało. — Czyż 
nie jestże to mądrze (powiadają stronnicy Uy- 
wanu) kilku chociaż niewinnych ludzi, nie 
mających tu ani przyjaciół, ani krewnych, 
poświęcić, aby wyższego celu — zabezpie- 
czenia spokojności publicznćj — dostąpić? 
Z dwojga złego. mniejsze obierać wypada, a 
lepiéj zapewne, że podczas pokoju kilka, ani- 
żeli że po wznieceniu zawichrzeń tysiące ofiar 

adnie. Tak się rzecz ma (wedle pogłoski) 
z ostatniemi w tych dniach wykonanemi stra- 
ceniami. Ci co łagodnićj sobie wszystko tłu- 
maczą, powiadają, że straceni nie są wpra- 
w dzie polityczni przestępcy, ale zapewne ta- 
cy, co już na śmierć skazani byli, obrano 
więc tylko tę chwilę dla spełnienia tćj kary i 
nadania tćj sprawie pozoru politycznego, aby 
niespokojnych ludzi na wodzy utrzymać, 

Z nad granicy Serbii, dnia 18. Lipca. 

( Gaz. Powsz. Lipska) — Po przybycu tu 
wczoraj gońca z Belgradu, który z Konstan- 
tynopola d. 12. m. b. wyjechał, upowszechni- 
ła się tu prędkością błyskawicy pogloska, że 
Kapudan Basza, który dnia 4. albo 5. Lipca 
z Dardanellów wypłynał, w podróży do 
Rhodus przez Admirała angielskiego 
Stopford zatrzymany iprzymuszony 
został powrócić na obronę stolicy. 
Wiadomo, że fotta angielska, skłądająca się 
z ] okrętów liniowych, 2 fregat, 1 korwety, 
4.brygu i 1 statku parowego, dnia 4, z Malty 
dó brzegów Syryi odpłynęla, gdzie więc już 
a. 10. stanac mogła. Zdaje się, że Kapudan 
Basza Ww podróży du Rhodus o zupełnćj klę- 
sce Haliza Baszy i zniesieniu calé; armii jego 
mic jeszcze nie wiedział, Widoczną więc, że 
teraz w bardzo niebezpiecznóm i przykróm 
położeniu; schroni się zapewne na pokład 
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okrętu angielskiego. — Uroczystość przepasa- 
nia łacze dn, tl. z wielką się odbyła oka- 
załością. r 


Ameryka. 

Blokada francuzka Buenos-Ayres trwała je- 
szcze do końca Marca. Po 13 miesiącach te- 
' raz dopiero francuzka eskadra stanęła w Rio 
ła Plata, nie premii Żadnćj zmiany w we- 
wnętrznych stosunkach rzeczypospolitej Ar- 


entyńskićj. Zapowiedziane kilkokrótnie przez 


feonkiizkie dzienniki wzburzenie się mieszkań- 
ców Buenos- Ayres przeciw Generałowi Ro- 
sas, nie ziściło się, mimo ciągłych poduszczań 
z Montevideo, tego gniazda intryg politycznych. 
W prowincyi Corrientes Powitiy wprawdzie 
niektóre głosy przeciw Generałowi Rosas; lu- 
dność jednakże zachowała się spokojnie. Na 
odpadnięcie tćj prowincyi liczył szczególnićj 
Admirał Leblanc. Ułożono wyprawę lądem, 
na której czele miał być przywłaszczyciel 
Fructuożo Ribera, flota zaś francuzka wspie- 
rać go miała na morzu. Lecz gdy okręty fran- 
cuzkie przybyły do umówionego mie sca, na 
próżno czekały Prezydenta z Montevideo, któ- 
ry uznał za własciwsze zrobić wprzód małą 
dE z swojem wojskiem, złożonem z ob- 
dartej hałastry. Generał -Rosas zdaje się nale- 
żyć do tych ludzi, którzy na wpół dzikie je- 
szcze ludy, albo co gorsza, mające zatartą u 
` siebie oświatę, podobne do zamieszkujących 
dziś południową część stałego lądu Ameryki, 
zdolni są jedynie utrzymać na wodzy i od u- 
upadku ochronić. W zaciętej walce-z Fran- 
cyą dwie okoliczności są mu bardzo korzystne: 
gleboko zakorzeniona w mieszkańcach niena- 
wiść Francuzów; — oraz zamieszanie i bez- 
rząd w osadach południowćj Ameryki, da- 
wnićj do Hiszpanii należących. Wojna Peru 
z Chilijczykami, do którćj także wcięgnieni 
zostali Boliwijczykowie , ochroniła' go od 
wmięszania się jego najstraszniejszego prze- 
ciwnika, Generała Santa Cruz, Protektora 
Peruańsko - boliwijskiego zjednoczenia, Na 
jego szczęście Santa - Cruz, podług ostatnich 
wiadomości, stracił zupełnie zaufanie, a na- 
wet złożył protektoryat. Skoro wiadomość 
o zagasnięciu gwiazdy tego Generała nadeszła 
do Buenos-Ayres, Rosas obwieścił ją swoim 
przyjaciołom przez uroczystość ludu i oświe- 
tlenie ulic, przy publicznych modłach dzięk- 
czynnych i Te Deum. Między francuzkim Ad- 
mirałem w Buenos-Ayres i Dowódzcą pół- 
nocno -amerykańskićj eskadry na Rio la Plata 
zawiązała się korrespondencya w skutku za- 
brania dwóch północno - amerykańskich okrę- 
tów kupieckich na brzegach Patagonii. Okręty 


te przewiozły towary do odległych pórtów, 


należących jeszcze do rzeczypospolitej Argen- 
tyńskićj, złożyły takowe i nabrały przedmio” 
tów dostarczonych sobie z środka kraju. Przy 
odpływaniu zatrzymał je francuzki okręt W0- 
jenny i do Montevideo sprowadził; w skutku 
jednak energicznych przedstawień północno- 
amerykanskiego Komodora, zostały puszczo* 
ne. Wypadek ten penean al Admirała fran- 
cuzkiego, iż blokadę, która dotąd, podług 0- 
świadczeń tamtejszych Konsulów francuzkich; 
A pani é się miała tylko na Buenos-Ayres 1 
okręgu Plata, rozciągnął teraz do wszy” 
stkich portów rzeczypospolitćj Argentyńskićj, 
od Caba aż do San Antonio. ` 


Rozmaite wiadomości. 


Wiadomo, że Hr. d'Eglinton zamierza wy- 
łożyć 20,000 £. s. (500,000 fr.) na turnieje, któ- 
rych Królową ma być Lady Seymour: ale nie 
wszystkim wiadomo, że manija turniejów jest 
dziedziczną w familii Hrabiego Eglinton i że 
w tym rodzaju zabaw smutnej nabyła sławy: 
Hrabia Archibald Eglinton, mający teraz lat 
27, jeden z najbogatszych magnatów angiel- 
skich, pochodzi w. prostej linii od Rogera de 
Mundegumbrie, przekręconego z czasem na 
Montgomery, który towarzyszył Xięciu Nor- 
mandyi od czasu zdobycia Anglii. Jeden ` 
z członków tćj familii osiadł we Francyi w 
pierwszych latach panowania Franciszka Igo; 
a syn jego, Jan Monigomery, bardziej znany 
pod nazwiskiem Kapitana de Lorraine, sła- 
wnym był ze swćj zręczności w sztukach 
gimnastycznych, a jednakże on to Króla Fra- 
ciszka Igo ranił w czoło za ałoną pochodnią 
w czasie próby oblężenia, którą Dwór wy” 
prawił w pałacu St. Pol. Syn jego, Gabryel 
Montgomery, wielki miłośnik turnie ów, w 
czasie.tćj zabawy, danćj na ulicy St. Antoine, 
nieszczęściem ranił śmiertelnie Króla Henryka 
Igo, który się z nim składał na kopie, Wsku” 
tek tego mimowolnego Królo-bójstwa, został 
wzięty w r. 1574 do więzienia w wieży Con- 
ciergerie, która długo jego imie nosiła į po 24 
latach stracony z rozkazu Katarzyny de Medicis. 
Osobłiwwsza więc teraz rzecz, że w półtrzecia 
wieku od tego wypadku, jeden z potomków 
Gabryela Montgomery zachował podobne u- 
podobanie w turniejach i poświęca część swe” 
go majątku dla tej zabawy średniego wieku: 
Dzienniki angielskie mówią z wielkim zapa- 
łem o zamierzonych turniejach, które zgro* 
madzą całą arystokracyą angielską i przedsta” 
wią obraz rycerstwa starożytnego. Mor- 
ning-Post pisze, że jest upoważnionym 0- 
głosić, iż te wielkie turnieje odbędą się dnia 
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23. Sierpnia, i trwać maią 3 dni. Poczem 
nastąpią bale, KXiążę i X iężna Cambridge także 
Przybędą w gościnę do wyprawiającego te 
turnieje Lorda Eglinton. ŚPĘ Th 
O następstwie tronu w Hiszpanii. 
~= Od czasu wyjścia pamiętników przez Zea 
ermudes, mających na celu okażanie pra- 
Wności Królowy zabelli, kilka jaż wyszło 
odpowiedzi na 'to dzieło; teraz wychodzi w 
aryżu u Danta nowa odpowiedź, w której 
autor okazuje następujące punkta: „Troń hi- 
szpański był oczątkowo „elekcyjny w linii 
mężkiej, później stał się dziedziczny. Kobiety 
wstępowały na tron tylko w braku następców 
męskich. é tak Henryk X1., brat naturalny 
róla Don Pedra, wstąpił na tron pomimo 
e ten ostatni miał córkę. Alonzo brat Hen- 
tyka LV. był uznany Królem, chociaż córka 
ostatniego odebrała przysięgę jako Xiężniczka 
Asturyi. Słowem: kobiety córki Królów nie 
Wstępowały nigdy na tron, kiedy byli nastę- 
Pey: mężczyzni. — Były w prawdzie wyjątki 
W tej zasadzie; widziano intrygi i uzurpacye, 
ale czyny gwałtu i-zdrady-nie znoszą prawa. 
Wszakże i Królowie Angielscy nosili tytył 
Arólów Francyi i Napoleon się koronował, 
ale czyż ztąd wynika prawność? — Przypu- 
ściwszy nawet co nie było, że do Filipa V. 
ła niepewnośći zamięszanie co do następ- 
stwa, niewątpliwem jest, że od niego ustawa 
Zasadnicza została niezmiernie ustaloną, i że 
Ferdynand nie mógł swoją tylko powagą zno- 
Sić prawa, które trwało lat 150 i uznane było 
Ha naród i Europę. Wszystko tu więc by- 
6 zdradą, intrygą i ałtem w tem dziele 
niesłuszności, które sprowadziło wojnę domo- 
wą. Testament Ferdynanda niewiedzieć ja- 
kim sposobem wyłudzony został od Króla o- 
słabionego chorobą, i przełożony zgromadze- 
niu Kortezów. Było to zgwałceniem praw 
rólestwa. Kortezy nie miały prawa zmieniać 
Ustawy następstwa, i naród nie upoważnił ich 
do tego. A oprócz tego, według prawa kra- 
lowego Mediny del Campo, Deputowani nie 
owinni być użyci do rządu, ani przyjmować 
adnych nagród i pensyj nietylko dla siebie, 
ale nawet dla familii, pod niewaźnością ich 
postanowień i karą surową na przestępców. 
| w ostatnich Kortezach wszyscy prawie o- 
trzymali łaski, urzędy, ordery i tytuły. A więc 
ch czynności nieważne. — Rozporządzenie 
erdynanda VII. w r. 1830 nie było pra- 
Wem, nie było ogłoszonem, a zatem niepra- 
Kia” nieobowiązujące, wyłudzone tylko od 
i róla w chwili, kiedy jego władze umysłowe 
moralne osłabły i tylko objęciem rządów 
Przez Maryą Krystynę za Życia jeszcze męża 
wione, Każdy sąd sumienny i śyyiatły 


czyż nie uniewaźniłby testamentu w podo- 
bnych napisanego okolicznościach przez pry- 
watnego nawet człowieka, na Żądanie pra- 
wych sukcessorów. A zwołanie Kortezów 
w. 1833 r. dla uznania Izabelli jakże nastąpiło? 
Wydano naprzód prawo wyborcze dla zape- 
wnienia sobie głosów. Forma ustawowa mu- 
nicypalności została zmienioną rozrządzeniem ; 
zmieniono zasadę istotną reprezentacyi naro- 
dowćj; mianowano członków municypalno- 
ści, a przez nich Deputowanych Kortezów. 
Zgwałciwszy prawa Don Karlosa, zgwałcono 
i prawa narodu, a tak z gwaltu w gwałt, z 
nieważności w nieważność, przyszło do woj- 
ny. — Z tych tedy zasad dowodzi autor, że 
Don Karlos jest prawym Królem, a Izabella 
i jéj matka mają tylko przywłaszczone tytuły. 
Meteorologia. — Duchowny z r 
Everest podaje, jakoby doszedł praw, po- 
dlug których stan powietrza pod względem 
ciepła i wilgoci z jednego roku, pe pewnym 
znowu przeciągu czasu powracał, , Pierwéj 
jeszcze uczony ten ogłosił mnóstwo postrze- 
żeń i badań nad klimatem lndyj, przez.co nie- 
tylko rzucił światło jaśniejsze .na meteorolo- 
giczne fenomena tćj wielkićj półkuli; ale nad- 
to, przygotował w części rozwiązanie pyta- 
nia: czy przemiany, które te fenomena wszę- 
dzie przedstawiają, są tylko przypadkowe lub 
dowolne, albo, czy podlegają jakiemu nieza- 
chwianemu peryodycznemu prawu? Pomii 
dzy innemi w poprzednićj pracy swéj doszeć 
on, jak znakomity wpływ w Delhi i Kalkucie 
wywierają zmiany xiężyca, na stosunki mete- 
orologiczne, i ztąd utworzył hipotezę, że taż 
sama temperaturą po trzech cyklach xiężyco- 
wych, czyli po 56 latach powraca. Niepo- 
dobna było w prostćj drodze przekonać się © 
prawdziwości tego twierdzenia; gdyż wszy- 
stkie meteorologiczne nauki znajdują się jeszcze 
w kolebce; jednakże Pan Everest starał się 
chociaż uboczną osiągnąć to drogą. Po wielu 
usiłowaniach udało mu się otrzymać listy naj- 
wyższych cen zboża z każdego roku, Z TOZ- 
maitych okolic- Państwa Indyjskiego. Dowody 
tego rodzaju, wprawdzie zajmujące i liczne, 
nie są przecież tak zupełne i zaspakajające, 
jakby tego sobie życzyć można było. Większa 
ich część poczyna się dopiero od 1806 roku, 
dwanaście jest list od 1792, pięć od 1750, a 
dwie tylko od 1723. Prócz tego nie mogły 
być wyjęte z publicznych i urzędownych re- 
estrów, ale z ksiąg rachunkowych kupieckich 
i z innych tym podobnych źródeł, dla tego 
też, nie można się na nie spuścić szczegółni 
co do odleglejszych epok, trzeba także uwa 
żać, Że zupełna władza Anglików liczy si 
dopiero od 1806 r., że do tego ezasu kraj | 


znajdował się ciągle w stanie wojennym, że 
oddziały wojska przeciągały nieustannie i pod 
dowództwem Kondottierów kraj wyludniały 
-i pustoszyły: Często także, kupczący zbożem, 
zmuszani bywali od rozmaitych władz sprze- 
dawać je po takićj cenie, jaką chciwość lub 
wrzaski zglodniałego ludu przepisywały — 
Skoro Pan Everest jasno wyłożył wszystkie 
przeszkody, dla których podania o'uródzajno- 
ści stają się tyle niepewnemi, podzielił listę 
swoją na 5 wielkich linij, podług rozmaitych 
stopni szerokości, pod któremi zaznaczone zo- 
‘staly; Z ny tacy wżiął środkową, któ- 
zap graficznie”% ystawił* Aby się przekonać, 
-czy dobresbyłójoznaczenie peryodu 56-etnie- 
o; podstawił jedne pod drugiemi, 24 pier- 
wszych lat-56-letniego cyklu, to jest'od roku 
175911875, a więc łata od 1759 -do' 4779, i 
podobnież pierwsze 2t lat następnego ćyklu 
poczynając od roku 1815, to jest od 1815 do 
4835, i rzeczywiście pokazało się; że obie 
dinie, które ztąd wypadły, znalazły się między 
sobą dosyć w paralelli, czyli inaczćjj że ceny 
bodo ód d « 
podnosiły się i spadały, jak w drugim prze- 
ciągu lat, to jest od 1515do 1605, tize nastę- 
nie zmiana temperatury na początku-cyklu je- 
'dnego peryodu odpowiadała temperaturze na- 
stępującego. Pomimo tak utrudzających oko- 
diczności, i tak niedokładnego. dochodzenia, 
przekonanym jest jednakże Pan Everest, że 
zmiana temperatury w rozmaitych latach od- 
bywa się podług: stałego porządku, i dla tego 
radzi, aby powiększono liczbę bezpośrednich 
spostrzeżeń i aby wszędzie utrzymywano au- 
tentyczne regestra ceny zbożowćj, 1 mmiema, 
Że te środki doprowadzą do rozwiązania za- 
pytania, które mietylko uczonych bardzoby zaj- 
: u "TF o è : 


żyd i Nachi q+ WW niedzielę dn. 4 


przed południem. 


| Nazwy kościołów. 


| VY kościele, katedralnym X. Kan. Jabczyński | 
|. -VV koś, farn. S.Maryi Magd. | - Mans, Grandke 
„$. Wojciecha , . . . - Pr. Urbanowicz 

|. VV kościele Sw, Marcina - Prob. Kamieńsk! 
Gmina _niemiecko-katolicka 
Dominikanów . 


af - R. Pohl (niem.) 

5 WY klaszt. siostr miłosierdzia] - Prob. Dyniewicz 
| dnia 6. Sierpnia = Pr. Urbanowicz 
HVV ewanielickim S. Krzyża|Konr, Schönborn 

VV :ewanielickim S. PiotrafRad Kons, Dütschke 
| o VV kościele garnizonowym|Kand, Ahner, ` + 


Fii 


1759 do' 1779, podobnym sposobem . 


t Sier 


4 pnia 1839 r, 
"będą mieli kazanie ` » 
p az 


urodziło si ł 
; rodziło się umarło ślub 
po południu. — a „GA 
chło- | dzie- płci płci wzięło 
pców. | wcząt.ł mesk. |żeńsk, | P*T* 


Kapł. Krajewski- |X Kapłan SchoRz 
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mowało, ale nadto wiele mogłoby przynieść 


korzyści politycznej i EA yëlhéj ekonomii. 
È GaL EATR „MIEJSKI, 20M 
W niedzielę d. 4. Sierpnia 22gie oraz przed- 


„pstatnie przedstawienie polskie towarzystwa 


artystów; dramatycznych pod dyrekcyą Rana 
Zygmunta Aoczyca:, Wi EANA ki, Y'Opera 
w. 2ch aktach przez L, A. Dmuszewskiego na 


sana, z, muzyką Józefa Elsnera. 
| A-.U,K G Y 4. 
W poniedziałek dnia 5. Sierpnia r. b. przed 
południem od godziny 9tćj ipo południu o 
godziny .2giéj sprzedawane będą sposobem 
publicznćj aukcyi, przy ulicy. Magazynowój 
Nr. 4: na dziedzińcu żupnyme różne meble 
z mahoniowego i'brzozowegó drzewa, sprzęt 
ty, kuchenne i domowe, rozmaite przedmioty 
złote i srebrne, zegary, fortepiat xv kształcie 
skrzydła, miedzioryty i dwa.powozy. 
Poznań, dnia 19. Łipca 1830. 
Podpisany życzy sobie kiłka dzieci'porzą 
nych i zacnych rodziców: na pensyą przyjąć: 
Szanowni rodzice takowych, odbiorą o tém 
dalszą wiadomość pod:Nr.'2. przy ulicy Wo” 
dnćj. — Poznań, dnia 4. Sierpnia 1839. 
der Schneider, były Sędzia Pokoju: 
_ _ lgrzyska Olimpickie, 
Dziś w sobotę dnia 3. Sierpnia; nadzw y- 
czajnie wielka przedstawa w jeździe” 
ctwyie wyższego rzędu, W końcu na uroczy: 
sty obchód urodzin Najjaśniejszego Królaz 
Koń ogniowy, który się w. wielkim sztue 
cznym ogniu produkować będzie. Niechaj 
łaskawyi widze zwrócą tu uwagę na szczegół- 
ną zręczność konia. Poczóm: Cyfra N. Pana 
w ogniu brylantowym. 


Rudolf Brilloff, Dyrektor, | 


W ciągu tygodnia od dnia 26. 


Lipca 
aż do 4. Sierpnia 1839, j 
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Ogółem . 


